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Rynek Drzewny: Rok XI. Rynek Budowlany: Rok II.

S f ^ D o b r e  p i ł y ^ J
o s z c z ę d z a j ą  c z a s ,  d r z e w o  i p i e n i ą d z e  

Żądajcie  naj lepszych pil wyrobi. F r i e d e n s h u t t e
z  z n a k i e m

' ^ E & H  Vp"
KATOWICE

G w a r a n c j a  za  k a ż d a  s z t u k ę
N a t y c h m i a s t o w a  w y s y łk a  z e  •■kladn pił  t a r t a c z n y c h ,

t a r c z o w y c h  i p o p r z e c z n y c h .  173
S k ł a d  f a b r y c z n y  i r e p r e z e n t a c j a  n a  W o j .  P o z n .  i P o m .

SierecflzKci 6> Szulc ¥■ z o .  p .
Poznan, ul. Św. Marcina 43. t e ł  34-50  i 34-80
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Sprzedaż drewna*
D nia 16 lipca  1929 r. o godz. 12 w poi. odbędzie się w  

lokalu  D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  w S iedlcach, ul. F lo r­
ia ń sk a  n r. 10 p rze ta rg  u stn y  i za pom ocą ofert p isem nych  
n a  sprzedaż m a te rja ló w  ta rty ch , d rew na w stan ie  w yrobio­
nym, pap ierów k i i opału.

Szczegółowe w aru n k i p rzep row adzen ia  p rze targ u , oraz 
dok ładny  w ykaz jednostek  p rze targow ych  są  do p rze jrzen ia  
w b iu rze  D yrekcji.

Dyrekcja Lasów Państw ow ych w Siedlcach.
^ e e e e e e e e e e e e e e e e e o e e e e e e e e e e e e e e e e e o e e e e o

Ogłoszenie przetargu.
D yrekcja Lasów  P aństw ow ych  w B iałow ieży n in ie jszem  

ogłasza sprzedaż z licy tac ji u rządzeń  ta rtaczn y ch , jak ie  zo­
s ta n ą  O trzym ane z rozbiórki, w łasn ą  sp raw ą  nabyw cy, trzy- 
trakow ego ta r ta k u  nieczynnego od 1922 r., położonego przy 
stacji kolejow ej „Porzeżyn" (lin ja Brześć—Kowel), a sk ła d a ­
jącego się z 1 lokom obiłi, 9 rtaków , 3 p ił tarczow ych, 1 p rą d ­
nicy (dynam o), 3 obrzynaczek pojedyńczych, kom ple tu  t r a n s ­
m isji, narzędzi w arsz ta tow ych  i innych  części zapasow ych.

Dla obejrzen ia pow yższych przedm iotów  należy  zgłaszać 
się do N adleśn ic tw a R udzkiego w  Porzeżynie.

P rzy stęp u jący  do p rze ta rg u  sk ła d a ją  w ad ju m  w w yso­
kości 10 proc. od ceny zaoferow anej.

W ykazy  u rząd zeń  ta rtacz n y ch  i w aru n k i p rze ta rg u  są 
do p rze jrzen ia  w D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  w Białow ieży 
oraz w N ad leśn ic tw ach : R udzk iem  i B rzeskiem , zaś n a  ży­
czenie m ogą być p rzesłan e  pocztą.

P rz e ta rg  odbędzie się 17 lipca 102!) r. o godz. 12 w lokalu  
N adleśn ic tw a B rzeskiego w  B rześciu n. B., p rzy  ul. 3 M aja
n r .  i g .

W ynik  p rze ta rg u  podlega za tw ie rdzen iu  M inisterstw a.

Dyrekcja Lasów Państw ow ych w Białowieży.

Państwowe Nadleśn. Błędno
poczta K asparus, st. kolej. Ś liw ice W ielkie, pow ia t S tarogard ,
sprzeda n a  ogólnych w aru n k ac h  sp rzedaży  d rew na w yrobio­
nego, obow iązujących  w D yrekcji Lasów  P aństw , w T orun iu , 
n as tęp u jące  drew no użytkow e z r. gospod. 1028-20.
Los 1. Całe N adleśnic tw o w 53 oddziałach , 100 szt. d łużyc 

sosnow ych o m asie  125.88 na3, w  tem  II kl 18.52, III  kl. 
86.99, IV kl. 16.50, o raz chorego III  kl. 3.87 m 3.

Los 2. Leśn. K ałębnica, Ż óraw ki i L inów ek, w 6 oddziałach, 
128 sz tu k  d łużyc brzozow ych i olszow ych o .m asie 26.94 
n r1, w tem  brzozy II kl. 0.79, III kl. 9.29, IV kl. 11.04, 
o raz olchy II kl. 0.36, III  kl. 2.58, IV kl. 2.88 m 3.
P isem ne oferty  z n ap isem  „S ubm isja na drew no uży t­

kowe" należy n ad esłać  do N ad leśn ic tw a do dn. 22 lipca 1929 r. 
godz. 11.30, poczem  n a s tą p i o tw arc ie ofert. B liższych w y jaś­
n ień  co do w aru n k ó w  sprzedaży  udzie la  N adleśnictw o.

Nadleśniczy Państwowy.

n n
P O Z N A Ń

S t a r y  R y n e k  8. T e l e f o n y  3 3 2 4 ,3 3 1 5 ,  3238, 3353, 3115, 3239.

Carbolineum, farby, lakiery, 
p o k o sty , p e d i le ,  szczotk i, 
oliwy smary i tłuszcze do ma­
szyn, Benzyna Benzol Nafta.
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K U P I Ę

lic
I      .
■ z przewagą I klasy. Oferty uprasza się  składać do

Administracji „Rynku Drzewnego i Budowlanego" pod
„ O p a ł  so sn o w y 11.

aźda ilość opału sosnowego
i
Mim. Państwowe CZERSK

poczta i stacja kolejowa Czersk, powiat Chojnice
sp rz e d a  w d ro d z e  p i s e m n e g o  p rz e ta rg u  ( su b m is j i )  W dniu 
13 lioca 1929 r. drewno kooalniane z c iąć  reku  

g o sp o d a rcz e g o  1928/29 (pu łapki  po całym l e ś i e ’.

KOPALNIAKI

Nr. Losu  1. sz tuk I kl. 
m 3

II kl. 
m 3

III kl. 
m 3

R azem
m 1

L eśn ic tw o  Łukowo . . . . 280 5.49 13.37 7.25 26.11
,, C z e rsk  . . . . 1247 30.39 37.62 34.95 102 96
„ M a lach in  . . . . 17 0.25 1.64 0,07 1.96
,, J u ń c z a  . . . . 319 36 16 22.82 1,44 60,42
,, L is tew ka  . . . . 55 6.60 4.76 — 11,36

O d ry  . . . . 67 1.96 5.29 061 7.86

O gó łem 1985 80.85 85.50 44.32 210.87
O dleg łość  od s tac j i  ko le jow ej  od  3 — 10 km.

Kopaln iak '  s ą  w yc iąg an e  do dróg  i linji i o k o ro w an e .  Kupiec  
w in ien  zw rócić  koszty  śc iąg an ia  ( p r z e c ię tn ie  po 0,80 zł. za  1 m 3) 
i kosz ty  ko row an ia  ( p r z e c ię tn ie  po  0,90 zl za  1 m3.

P i s e m n e  oferty  z n a p is em  „ S u b m is j a “ w za lakow anych  k o ­
p e r ta c h  n a leży  n a d e s ła ć  do  N ad leśn ic tw a  do dnia 13 lipca 
1929 r. godz ina  11.30, p o c z e m  n a s tą p i  o tw a rc ie  o fe r t  o g o d z i ­
n ie  12-tej  w o b e cn o śc i  e w e n t .  przybyłych  o fe ren tó w .  P rz e ta rg  
o d b ę d z ie  s ię  na  o bow iązu jących  w a r u n k a c h  sp rz e d a ż y  w yrobio­
ne  o d re w n a  w d ro d z e  p i s e m n e g o  p r z e ta rg u  ( su b m is j i ) ,  k tó re  są  
do  p rz e j rze n ia  w Dyrekcji  Lasów P ań s tw o w y ch  w B ydgoszczy  
i w N a d le śn ic tw ie .

O fe r ty  n ie  o d p o w ia d a jąc e  w a ru n k o m  nie  b ę d ą  u w zg lęd n io n e .

Nadleśniczy państwowy
■ o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o  ■ 
0  CA 10 W A G O N Ó W  równolegle obrzynanych U
0  3 0  m m  d e s e k  b l o k o w y c h  z d r o w y c h  0
V w e d łu g  u zan só w  h and low ych  od 14 cm wzwyż, o p rz e -  Q
Q  c ię tn e j  sz e ro k o ś c i  17/18 cm i p rzeć .  dług. 4,50 m b ez  . /}

0 w ym agań  jakościowych ,  t a k ż e  n as in ia łych ,  POSZU- Y
£ kuie się do natychmiastowe! dostawy. U

0  °  O fe r ty  f ran c o  n iem ie c k a  g ran ica  na leży  sk ie ro w ać  do A
0 F a - C A R L R A D K E  i Ska -  I n o w r o c ł a w  q
■OOOOOOO OOOOOOOOOOOOOi

W o ż n ia k  i S k a ,  Handel drzewa — Tel 332
T.  z  o .  p .

Inowrocław, ul.  Mała,  A n d rze ja  5. 25

Kupuję i sprzedaję

Igi D esk i  i ba le  so sn o w e  o d z iem k o w e,  c zu b k o w e  i obrzy- 
= n a n e ,  sz a ló w k ę  ła ty ,  ob lad ry  i drągi.  Kantówkę, 
j | |  pod łogę  i in n e  d rzew a  do budowli  p od ług  lis ty. Dę- 
=1 b inę,  buczyną ,  b rzez in ę ,  je s io n  i t. p. w s ta n ie  okrągłym  
=1 i ta r tym .  D zw o n a ,szp ry ch y  i dysz lę  o raz  d rzew o  opałow e.

PRZETARG
Na sp r z e d a ż  3579.04 m 3 sosny  uży tkow ej 3394.42 m 3 jodły u ży t ­
kowej,  301.11 m 3 dęb iny  uży tkow ej 47.29 m 3 brzozy uży tkow ej 
oraz  26.88 m 3 buka, g rab u  i lipv z Nadleśnictwa Wierzbnlk 
o d b ę d z ie  się  dnia 15. liDCa 1929 r. o g o d z in ie  12-tej 
w lokalu Dyrekcji  Lasów P a ń s tw ,  w R adom iu  uh L ubelska  53.

Inform acji  udz ie l i  D yrekcja  L. P. w R adom iu  oraz  N a d le ­
śn ic tw a  W ierzbnik .

Dyrekcja lasów Państwowych w Radomiu.

I .  M A L O W A Ń  I EC i S k a .
TARTAK - st. Kiwerce C W o ty ń )

p os iada  na  sk ładz ie  z e sz ło ro c z n e ,  d o b rze  p r z e s c h n ię t e  ma- 
ter ja ły  w w ym iarach  od */2— 4“ : 300

sosna (s to la rk a ) ,  dębina, lesion, olcha, brzo­
za, grab, klon. brzost. — P rz y jm u je  obsta lunk i  
w ym iarow e. — U dz ie la  k red y tu  wekslowego  f irmom  S o l i d n y m .

i
• £ •  Ha nadch odzaty  sezon  Ho s t a p i a n i a  m m

polecamy wysokoprocentowy | |

SIARCZAN 5 
M I E D Z I
po p rz y s tęp n y c h  cenach ,

sikawki „Platza"
w c en ie  130 ,— z ło ty c h  za sz tu k ę  
loco n a s z  sk ła d  w P o z n a n i u ,

CZĘŚCI ZAPASOWE 00 SIKAWEK „PLATZA"
oraz  w ykonujem y szybko  i s t a r a n n ie  
wsze lk ie

reperacje sikawek
Sładnica Narzędzi Leśnych 
PRZEGLĄDU LEŚN. i RYNKU DRZEW.

T  z o.  p.

Poznań, Wielkie Garbary 20
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RYNEK DRZEWNY 
I BUDOWLANY

O R G A N  D L A  H A N D L U  i P R Z E M y S Ł U  D R Z E W N E G O  ORAZ B U D O W L A N E G O
OFICJALNY ORGAN ZWIĄZKU PRZEMYSŁOWCÓW DRZEWNYCH W POZNANIU 

OFICJALNY ORGAN GIEŁDY DRZEWNEJ W BYDGOSZCZY

Rynek Drzewny s Rok XI. Wychodzi w poniedziałki, środy i plotki. Rynek Budowlany8 Rok II.

PR ZED PŁA TA n a  l i p i e c  1929 r.,  w y n o s i :  w  P o z n a n i u :  
Pf zy  o d b i o r z e  w  e k s p e d y c j i :  6 ,00  z ł o t y c h .  N a  p o c z - j  
' a c h  6,45  z ł o t y c h .  P o d  o p a s k ą  w p r o s t  z  e k s p e d y c j i  : 

w  kraju ł w  w o l n e m  m i e ś c i e  G d a ń s k u  7,50  z ł o t y c h .  P o d  j 
o p a s k ą  z a  g r a n i c ą  ( o p r ó c z  G d a ń s k a ) ,  8,00  z ł o t y c h .  N u -  i 

m e r  p o j e d y ń c z y  k o s z t u j e :  w  P o z n a n i u  w  E k s p e d y c j i :  
50 g r o s z y .  Z p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą  w  kraju i w  w o l -  
n e m  m i e ś c i e  G d a ń s k u  60  g r o s z y .  Z a g r a n ic ą  70 g r o s z y .

R e d a k c j a ,  A d m i n i s t r a c j a  i E k s p e d y c j a  •

„RYNKU D R Z E W N E C O  i BU D OW L A N E G O "  i
P o z n a ń ,  W ie lk ie  Garbary  20. Nr. t e l e f o n u  1820 :

D R U K A R N I A
: P o z n a ń ,  W ie lk ie  G arbary  20 Nr. t e l e f o n u  3406  
j K o n ta  b i e ż ą c e  : P .  K. O. 206-377 —  B a n k  H a n d lo w y  w  j 
• W a r s z a w ie  O d d z .  w  P o z n a n i u  —  B a n k  P r z e m y s ł o w c ó w  • 
• P o z n a ń  —  Ba n k  P o z n .  Z i e m s t w a  K redyt ,  w  P o z n a n i u ,  i

: O GŁO SZENIA:  Za t e k s t e m  2 1 gr. o d  m i e j s c a  m i l i m e t r  
i ( s t r o n a  c z t e r o ł a m o w a ) .  W t e k ś c i e  z a ś  l u b  p r z e d  t e k s  
I t e m  55 gr.  o d  m i e j s c a  m i l i m e t r ,  ( s t r o n a  d w u ł a m o w a )  
i OGŁOSZ ENIA:  Z t a b e lk a m i  o  30 p r o c e n t  w i ę c e j .  Przy  
i w i ę k s z y c h  i k i lk a k r o t n y c h  o g ł o s z .  s t o s o w n y  j e s t  rabat ,  
i Dla  p o s z u k u j ,  p o s a d  p rzy  j e d n o r a z o w e m  o g ł o s z e n i u  
|  30  p r o c . ,  p rzy  d u u r a z o w e m  40 p r o c .  i P ' z y  t r z y r a z o -  
j w e m  50 p r o c .  r a b a tu .  —  K ażd a  n o w a  p o d w y ż k a  o b o -  
i w i ą z u j e  w s z y s t k i e  ju ż  p r z y j ę t e  o g ł o s z e n i a  o d  d n ia  
|  — z m i a n y  c e n  b e z  u p r z e d n i e g o  z a w i a d o m i e n i a .  —

P r z e d r u k  d o z w o l o n y  t y lk o  z a  p o d a n i e m  ź r ó d ła  „ R y n e k  D r z e w n y  i B u d o w l a n y  w  P o z n a n i u ”

Koniunktura zniżkowa
Nic zdradzam y żadnej ta jem nicy i nie popeł­

niamy żadnego czynu, mogącego zaszkodzić nasze­
mu drzewnictwu, stwierdzając, że s tosunki na ry n ­
ku drzew nym  rozwijają się nadal w k ie runku  w y­
raźnej zniżki. F ak t  ten jest silniejszy, aniżeli ży­
czenia zarówno ta rtaczn ika  jak  i właściciela lasu. 
istotę zniżki poruszaliśm y już k ilkakro tn ie  i idąc 
śladem naszych badaczy kon junk tu r,  nie kusim y 
się o to, aby ustalić  horoskopy na  najbliższą przy­
szłość, gdyż n iem a żadnych danych w k ie ru n k u  wy- 
pośrodkowania bliskiego jej ułożenia się. W daw­
niejszych czasach liczono naogół, że okres zadowa­
lających transakcji trwa siedem lat. Przypomina­
my ten ładny sen konjunkturalny Józefa w Egipcie, 
kiedy swoje spostrzeżenia ujął w bardzo łatwo zro­
zumiałe pojęcia, a mianowicie w postaci siedm iu krów 
chudych i siedmiu tłustych. I tak było podobno z 
małemi zmianami aż do wojny. Po jej zakończeniu 
Pojęcia uległy gwałtownym  zmianom, mające swoje 
głębsze podstawy w przerywanych fazach okresów  
ŚJespodarcz., których czasu trwania nigdy nie mo­
żna z pewnością ustalić. Co się obecnie dzieje m o­
żna nazwać m e 1 a  n c h o I j ą, gdyż s y t u a  c j a  
nietylko się nie poprawiła, lecz u l e g a  naw et d a l ­
s z e m u  o s ł a b i e n i u .

Dla obrazowego scharak teryzow ania  s tanu  
kon junk tu ry  podajemy poniższy d jagram  najpierw  
dla obrotów krajowych w dziale drzewa obrobione­
go jak  i surowca. Wysokość poszczególnych s łup­
ków i cyfry dziennego załadow ania  wagonów 15-to-

WALTER SCHEUNEMANN
A G E N T U R A  D R Z E W A

—  Bydgoszcz. Gdańska 13? —
Telef .  2. adr.  t el egr .  S CH EU NE MAN N- By dg o sz c z

p oś re dn icz y  w s pr zed aż y  d r zewa  ws ze lk i ch  
wy mi ar ów i s o r t ym en t ów,  s p e c j a l n o ś ć  wy- 
so kowar to śc iowy  m a t e r j a ł  e k s p o r t o w y

a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a

nowych są wym ow nym  wyrazem tegorocznej re­
cesji.

Obrót w ew nętrzny
materj.
obrob.

T ^ m m T T m m m T T T m m y T m m T m T

drewnem
nieobr.

I 580

330 t

Krajowe obroty w dziale materjału tartego 
utrzymują się jak dotychczas na poziomie o 24 proc. 
niższym niż w 1928 roku i są o 8 proc. mniejsze 
niż w 1927 r. Więc spadek eksportu, k tó ry  w ubie­
głym roku  był jeszcze po części w yrów nany  zbytem 
w kraju , nie znajduje rekom pensa ty  w tym  k ie ru n ­
ku  w sezonie bieżącym. — Przewozy drewna okrą­
głego, przeważnie oczywiście do ta rtaków , wykazu­
ją w porównaniu z rokiem 1928 spadek o 11 proc., 
a w porównaniu z 1927 r. — 6 proc. Drobne tylko 
odchylenia w porówn. do 2-ch ostatnich lat są jakoby 
potwierdzeniem, że przeróbka drewna utrzymuje się 
cd roku rekordowego 1927 na poziomie niezmien­
nym, co byłoby jedynym momentem pocieszającym  
w odwrotnym rozwoju naszego drzewnictwa. F ak t 
ten znajduje potwierdzenie w dalszem stosunkowo 
dość dużem zapotrzebow aniu maszyn do obróbki 
drzewa.
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Gorzej przedstaw ia  się na tu ra ln ie  sp raw a wy­
wozu. Obrazowo s tan  rzeczy uzm ysław ia n as tęp u ­
jący d jag ram  dziennych załadow ań drzewa na  PKP. 
w w agonach 15-tonowych.

W yw óz za g r .
1000

W w ag o n ach  15 to n o w y c h

1000987

900 900

800 800

730

700 :700

600 - i  -

600

500 i 484 SIM

400 I

■
400

*

*■
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«
01
»*
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H
01w

Relatywny rozwój obniżenia się w porównaniu 
z 1928 r. wyraża się w 34 proc., a w porównaniu 
z największem napięciem eksportu — w 51 proc.!

Uhlendorf & Renkawitz
B y d g o s z c z  — S łow ack iego  1
A d res  te legr. :  U H LE N D O R F-B ydgoszcz

T a r t a k i  narnWP- C i e r p i c e  p r z y  T o r u n i u  
I a r l a K i  p a l  U WG. o  s i e  c z n o, powia t  S ta ro g a rd

Z a k ł a d y  h e b l a r s k i e  i s z p u n t o w n i c z e  
26 M a t e r j a )  t a r t y ,  k a n t ó w k a ,  s z a l ó w k a

S p e c j a l n o ś ć  : p o d k ła d y  k o l e j o w e  i s l e e p r y

tuzm

Takie jest suche i cyfrowe scharakteryzow anie  
położenia na ry n k u  drzew nym  i nie w ym aga w łaś­
ciwie żadnych dalszych kom entarzy. Tem niemniej 
p ragn iem y dorzucić kilka uwag co do chwilowej 
kon junk tu ry .  Śledząc bowiem tok bieżących tra n sa k ­
cji dochodzimy do wniosku, że w ostatnich dwuch 
do trzech tygodniach nastąpiła wbrew wszelkim  
oczekiwaniom jeszcze dalsza zniżka cen. Naogół 
spodziewano się, że okres na jtrudn ie jszy  m usi się 
wnet .skończyć. Tymczasem słyszymy o podaży z 
Kongresówki, np. stosunkowo dość dobrego mater- 
ja łu  odziomkowego, 50 proc. I kl. 50 proc. II kl. 
słabszych w ym iarów  po 155 zł loco zachodniopolska 
stacja odbiorcza, albo o ofertach m a te r ja łu  odziom­
kowego norm alnych  w ym iarów  z przew agą g ru b ­
szych, a więc bardziej poszukiw anych po 80 mk loco 
g ranica  polsko - niemiecka. To jest jak dotąd naj­
niższy stan cen i może być wyrazem jedynie gw ał­
townego braku gotówki. Spadek notowań wynosi 
w okresie sprawozdawczym jakieś dalsze 10 proc. 
oprócz zniżki już poprzednio zanotowanej.

Wywóz drewna w maiu 1929
S O R T Y M E N T

T o n y 1000 zł Z t e g o  w y s z ł o  w m a j u  d o :
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1929 1929 1928 1929 1929 | 1928

Mat. i wyroby drzewne 321 294 1 256 450 i  2 088 298 47 629 164 726 245 837
I

D r z e w o  s u r o w e  . . . . 172 026 802 797 1 346 462 13 3 ' 6 58 796 100 633 - - - - — - - - -

w tem  : p a p ie ró w k a  . . 52 220 333157 395 477 3 482 21 728 24 985 45 998 — 42 1 4 - - - - - - - - -
kopalniaki  i okrąglaki . . 32 154 159 360 293 248 1 842 8 533 15 072 19 052 1909 7 331 - - - - 1 700 148
kłody, k loce  i d łużyce  . . 61 788 227 401 571 686 6 826 24 899 56 892 - - - - — — - - - - — —

ig la s te  ............................. — — - - - - — — — 30 387 — 2 274 649 — —

l i ś c i a s t e ....................... — — I  - - - - — — — 6 819 2 394 5 342 1 324 1 980 —
D r z e w o  n a w p ó ł  o b r o b i o n e 140 886 422 990 712 538 27 901 82 434 126 649 — — — — — — •

w tem  : ba le ,  d e sk i  i ła ty  . 115 786 337 693 626 877 24 008 69 039 113 818 — — — — — -
ig la s te  . . .  . . ____ ____ — — — 39 419 19 479 7 629 7 955 5 650 9 536
l i ś c i a s t e ....................... — — — — — 4 436 4 299 1 124 3 319 2 890 —

s łupy  t e le g ra f icz n e  . . . . 7 189 23 520 18 090 723 2 255 1 588 362 1 441 577 297 825 924
podkłady  ko le jow e  . . . . 15 570 52 011 - 57 757 2 486 8 323 8 646 — — — — —

m i ę k k i e ............................. — — — — — 5 654 4 794 — — —
t w a r d e ............................. — — — — — 147 —  1 451 —

W y r o b y  2  d r i e w a 8 246 29 906 28 830 6 271 22 686 17 869 - I —  1 ■ - ■ - — —
w te m  ! wyroby b e d n a r s k i e 2 072 10 255 i 12 835 691 3 064 3 389 1 192 85 270 88 637 —

m e b le  w sze lk ie  . . . . 514 3 206 3 107 1 087 6 924 5 723 711 84 — 53 — —

fo rn ie ry  klej.  i wyroby z n ich 5 354 15 250 11 521 4 337 12 084 8 059 199j 2 391 — 555 909 —

Wyroby k o szy k a rsk ie  i szczotk . 136 757 468 151 810 685 69 1 —  I 1 —  j —

Polskie Tow. Handlu Drzewem
W powyższej spraw ie podaw aliśm y już kilka  

w zm ianek inform acyjnych, lecz w ypada nam  ją 
oświetlić ze zbiorowego p u n k tu  widzenia. 
„ D r z e w o  P o l s k i e "  podaje następujący  podział 
udziałów tego, mającego powstać pod egidą Zarządu

Lasów Państw ow ych tow arzystw a:
Lasy Państw ow e 51%
Bank Gospod. Krajowego 10%
F irm a  angielska Churchil et Sim 30% 
Przem ysł polski '  9"/„
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Kalendarz terminowy.
S k r ó t y :  L l i c y t a c j a ,  S  —  s u b m i s j a ,  P  p r z e t a r g ,  W z w o l n e j  r ę k i .

M iejscow ość Dyrekcja  
wzgl. wojew. S p r z e d a ją c y
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K iwerce Łuck N adleśn p 12. VII. 3071
C zersk B ydgoszcz Nadleśn. s 13. VII. — —
R adom Radom D. L. P. p 15. VII 3579 _ 2
G ru d z iąd z P o m o rsk ie P a ń s tw .  B. R. s 22. VII. 375

Kłody i d łu ży ce  uży tkow e m*
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Krytyczną ocenę celów Tow arzystw a zaw ierają 
następująco wywody „D r z e w a  P o 1 s k i e g o“ :

Eksport polski jest niezorganizowany, chaotyczny 
i oddany niejednokrotnie w ręce p r z y g o d n y c h  po­
średników, w y k o r z y s t u j ą c y c h  tę czy inną kon­
iunkturę. Owi pośrednicy są przedewszystkiem  kredyto- 
rami — a  gdy isto tn ie  m ożliw ościam i k redy tow em i roz­
porządzają, w ów czas uzyskują jak najdogodniejsze w a­
runki. Rzecz prosta, że w ten sposób trudno, aby za ist­
niała polityka w ywozowa przem ysłu drzewnego o jasno 
sprecyzowanym  program ie i m ożności przeprowadzenia  
go. Projekt Dyrekcji Lasów Państwowych, nie przesądza­
jący słuszności obranej metody, pod tym  względem  ma 
niew ątpliw ie d u ż ą  z a l e t ę ,  że zagadnienie to staw ia ja­
sno, próbując je bodaj po części rozwiązać.

W spom niane pismo w yraża  zdanie, że wyżej 
wym ieniona spółka dąży do monopolu wywozu 
drzewa z lasów państwowych.

Rzecz oczywista, że te pociągnięcia ze strony  
P ań stw a  w yw ołują różne kom entarze. W odniesie­
niu  d o '„P o lsk iego  TowT H and lu  Drzew em " m ogą 
się one — naszem  zdaniem  — skup iać  w dążeniu 
6o zapew nienia drzew nictw u p o l s k i e m u  n a le ­
żytego udziału . Gdy spraw ę tę będziem y rozpatry ­
wali z ogólnego p u n k tu  w idzenia, wówczas stw ier­
dzić nam  w ypada, że in teresy  p o l s k i e  reprezen­
tow ane są  w 70 procentach.

W spom niane Tow arzystw o oznacza istotn ie  
Pierwszą i konsekw entną próbę postaw ien ia  nasze- 
9o eksportu, w idocznie przedew szystkiem  z a m o r- 
s k i e g o, na podstaw ach solidnych. N iestety, u nas  
takie poczynania m uszą odbyw ać się  pod egidą P ań ­
stw a, gdyż próby idące w  tym  kierunku, poczynio­
ne z innych stron nie dały żadnych pozytyw nych w y ­
ników. Przypom inam y W arszaw ski Syndykat Eks­
portowy, który był pom ostem  do osiągn ięcia  gw a­
rancji państw ow ych dla jednej w yłączn ie  tirm y. 
Przypom inam y rów nież Bank Drzewny, który nie  
znalazł należytego poparcia ze strony sfer najbar­
dziej zainteresow anych. Czyli dotychczasow e w szy­
stk ie  próby w  tym  w zględzie n ie dały dotychczas  
jeszcze m ożności w yzbycia się  często bardzo szko­
dliw ych dla naszego drzew nictw a, pośredników . 
Brak in icjatyw y prywatnej doprowadza z koniecz­
ności do w ystąp ien ia  Rządu w  roli czynnej.

P rasa  zagraniczna również bardzo żywo zaj­
muje się tern Tow arzystw em  i widzi zapowiedź

Pomyśl o wyjeździe 
na Wystawę w Poznaniu

Uwagi

47
263 29 g r a b u  12 m 3 ,  w i j z u 1 , 2 5  

m 3 ,  k i o  1 m 3 ,  m o ­
il z e w .  6 m 3 ,  l ip y  84 
m 3 ,  o s ik i  11 m \  3118 
s z t  k d ą g ó w  i s r c « p 
u ż y t k .  d ę b .  164 ,■> m p . ,  
( I c h o w y c h  165 m p .

Ko-
palniaki

rodz .  _  
l 113drew.

211

P a ­
pierówka 
rodz. j  

drew . m P'

Opal
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3272

postaw ienia na  wyższym poziomie kupieckim  eks­
portowego h an d lu  drzewnego przez to Towa­
rzystwo

Przew oźne m orskie
W sktuek większych załadow ań w Skandyna- 

wji s taw ki m orskie z portów p o l s k i c h  u trzy ­
m u ją  się nadal na wysokim poziomie. Słupy te ­
legraficzne, dębina okrągła  i ta r ta  dębina nieobrzy- 
n an a  kosztuje w Antwerpji, Gent i Rouen 13 sh za 
m 3. W porów naniu  z frach tam i innych m aterja łów  
staw ka powyższa jest dlatego tak niska, ponieważ 
jedna z firm  francuskich  u trzym uje  z G dańska i Ry­
gi stałe połączenie z portam i francuskiem i. Do por­
tów holenderskich jak A m sterdam u i Rotterdam u 
hale kosztjuą 231/. fi- hol. za 1 standard, słupy te­
legraficzne, piloty holenderskie i drzewo okrągłe 8’/- 
gu ldena  hol. Do Bordeaux zapłacono ostatnio za 
przewóz słupów telegraficznych 16 sh za 1 m 3, k tórą 
to cenę uważać należy za bardzo wysoką.

Przewoźne morskie za miękkie dealsy, boardsy 
i battensy  kształtu je  się z G d a ń s k a  i G d y n i  
jak następuje w sh ang.:

Londyn
Tyne Dock
W est H artlepool
H ull
G rim sby
C ardiff
S w ansea
B risto l
G arstom
P resto n
Liverpool
M anchester
A n tw erpen  i G ent
Rouen
D u n k irk a

41 —  

44  -

43  —

42 —

44  —  

51/6 
51/6  
55  —  

60  —  

55  -  

48  —  

48  -  

37/6  
32 -  

31 -

W jakie 5—6 tygodni po załatw ieniu  za­
ładowań ze S kandynaw ji do Anglji, należy spodzie­
wać się zniżki przewoźnego morskiego.

■ AAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAj

N apraw a tartaków
m aszyn  w sze lk ich  typów, lokomobil,  m an o m etró w ,  
m oto rów  spa linow ych  i e lek tr . ,  sp a jan ie  m etali ,
— w sze lk ie  r e p e ra c je  w ykonuje  na  m ie jsc u  —

inż. R. JaniszewskiPoznań, Długa 11.
382
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Szweckie sortownie
Poniżej podajem y przepisy, dotyczące szwedzkiej 

k lasyfikac ji  drzewa tartego, k tóra  z uw agi na b rak  
odnośnych  postanow ień  p o l s k o  - g d a ń  s k i c h 
jest dla nas  ak tua lna .

Na wstępie należy ściśle określić organiczne 
wady materiałów tartych, sortowanych według 
szweckich zwyczajów.

S ę k i .  Podana średnica uchodzi za prze­
ciętną.

Do z d r o w y c h  s ę k ó w  zaliczają się te, któ­
re są silnie zrośnięte z masą drzewną, a twardość 
sęków i masy nie wykazuje żadnej różnicy. C z a  r- 
n y s ę  k zawiera w sobie znaczną ilość żywicy, na­
dającej jemu ten kolor: Sęk otoczony korą lub żywi­
cą, uchodzi za sęk w r o ś n i ę t y .  Miękkie sęki są 
mniej twarde niż otaczająca je masa drzewna. Do 
lej samej grupy wad desek odnoszą się sęki, które 
są w drewnie l u ź n o  osadzone. Sek o kształcie 
i g ł y  uważa się za zdrowy, jeżeli średnica jego nie 
przewyższa pół cala. Z e p s u t e  względnie n a g l i  i- 
ł e drewno jest wówczas, jeśli posiada ono widoczne 
wady, jak czerwone zabaiwienie lub pokryte w kil­
ku miejscach czerwonemi i białemi plamami, jak 
też oznakami zgnilizny. P ę k n i ę c i a  i s z c z e l i -  
n y tworzą się między słojami rocznemi, a powstałe 
podczas suszenia lub wskutek ostrych mrozów, sil­
nych wiatrów itd. Dalej, zagłębienia w masie drze­
wnej wypełnione s t o p e m  ż y w i c y  i k o r y .  
C z e r w o t o c z  — to miejsca w drewnie stoczone 
przez robaki; dzielą się one na dwa rodzaje: 1. czy­
ste w formie iglastej o średn. ca ł/10 cala i 2. do 1/i 
cala. Of l i s  — to kant deski nieobrobiony piłą. 
W y p ó r  o w a  n i e  d r e w  n a  wywołuje siniznę bie- 
lu, która pojawia się wówczas, kiedy drewno znaj­
dowało się w lesie lub podczas transportu z lasu 
do tartaku.

I klasa.
Sortowanie według szweckich zwyczajów od­

różnia cztery klasy mat. tartych. Materjał, zalicza­
ny do I klasy powinien odpowiadać następującym 
warunkom: Drewno może zawierać w sobie 3—4
zdrowych s ę k  ó w średnicy najwyżej 3/*“ oraz kilka 
sęków o formie iglastej. Miękkie sęki są niedopusz­
czalne. Również uwzględnia się małe i białe iglaste 
sączki, jednak nie powinne one przechodzić przez 
całą, grubość deski. Brzegi desek muszą być wolne 
od sęków. Z g n i ł e l u b  z e p s u t e  drewno pod żad­
nym warunkiem nie może zaliczać się do tej klasy. 
Nie są dopuszczalne p ę k n i ę c i a ,  spowodowane 
wiatrem. S z c z e l i n y  mogą być w ograniczonej 
ilości; głębokość ich nie powinna przekraczać V4“, 
a dłgość — do 2/a deski i to pod warunkiem, że są 
one tylko po jednej stronie deski; wzdłuż brzegów 
jej — żadnych szczelin. Do tej klasy zalicza się m a­
terjał zupełnie jasny; d y s k w a l i f i k u j ą  g o  
w s z e l k i e  o b j a w y  z a s i n i e n i a ,  jednak nie­
wielka ilość jasnych plam, powstałych w okresie 
magazynowania na składzie, nie stanowi w tym 
względzie żadnej przeszkody.

II klasa.
Zdrowe s ę k i  w ilości 3—4, średnicy 1’/,“ oraz 

kilka mniejszych. Pozatcm nie więcej niż 2 czarne 
sęki 1-calowe i 2—3 czarnych sęków s/4“. Wrośnięte 
sęki pod względem ilości i rozmiarów nie powinne 
być większe od czarnych sęków, natomiast nie są do­
puszczalne sęki l u ź n o  o s a d z o n e .  Zdrowe sęki 
nie ponad 1“ mogą być przy brzegach deski. Zgni­
lizna nie może mieć tu  miejsca, jak też w i e t r z n e

drewna
s z c z e l i n y .  Te ostatnie mogą być tylko po jed­
nej stronie deski i nie głębsze, niż IL.“. .lośii są 
one po obu stronach — muszą być odpowiednio 
płytsze. Przy brzegach deski mogą być szczeliny, 
jeśli kierunek ich jest równoległy do układu włó­
kien. Do tej klasy nie zalicza się materjał w nie­
których miejscach s t o c z o n y  przez robaki. Mała 
ilość miejsc, zapełnionych stopem żywicy i kory jest 
dopuszczalna. Jeżeli o f  l i s  jest tylko po jednej 
stronie deski, to nie powien on przekraczać 20 proc. 
jej długości, obustronne zaś — 15 proc. Miejsca 
zlekka n a s i n i a ł e ,  które powstały w okresie su­
szenia materjał u mogą być na jednym brzegu deski. 
Szerokość sinizny w górnej części nie może prze­
kraczać 1 cala, długość — połowę deski. Dwie nie­
zbyt wielkie plamy nie stanowią przeszkody do za­
liczenia takiego materjału do II kl.

III klasa.
5—6 zdrowych 28/4“ s ę k ó w .  Ta sama iiość 

i wielkość odnosi się również do sęków wrośnię­
tych i czarnych.Może być jednocalowy sęk luźno 
osadzony. Nie powinne być oznaki miękkiej z g n i ­
l i z n y  lub u s z k o d z e n i a .  Uszkodzenie, jako 
pasmo twarde jest dopuszczalne długości najwyżej 
4 stopy i nie ponad 7*“ szerokości. Dopuszczalny jest 
dość szeroki pas początkowej zgnilizny o ile nie od­
różnia się znacznie barwą. S z c z e l i n y  wietrzne 
uwzględnia się, jeśli one nie przekraczają 25 proc. 
długości deski. Głębokość pęknięcia rdzenia nie po­
winna przekraczać 1“ ; nie może być ono dłuższe 
niż GO proc. (długości) deski; pęknięcia obustronne 
mogą być uwzględnione jeżeli są one płytsze i krót­
sze. Brzegi desek mogą mieć 3 pęknięcia, które w 
przekątni przechodzą do połowy deski; powinne 
być one jasne i nie krzyżować się. Może być większa 
ich ilość, jeżeli są one równoległe do układu włó­
kien. Mniejsza ilość miejsc, zalanych stopem ży­
wicy i kory, jest, dopuszczalna. S t o c z e n i e  
p r z e z  r o b a k i  w trzech miejscach jest dopusz­
czalne, nie powinne one jednak razem stanowić po­
nad 15 proc. szerokości jednego kanta. W wypadku, 
gdy jeden bok deski jest częściowo z oflisem, — nie 
może zaokrąglenie to przekraczać 30 proc. długości 
deski. Na dwuch bokach — do 25 proc. S i n i z n ę 
desek III klasy, wyrobionych z nadsiniałego su­
rowca uwzględnia się, jeśli wada ta ujawnia się 
na jednym boku i tylko w górnej stronie, o szero­
kości 1“ i nie ponad 50 proc. długości deski. Sini- 
zna przy kancie (po prawej stronie), powstała wsku­
tek wadliwego suszenia materjału jest dopuszczalna 
o szerokości do Vis1, długości — 2/a deski. I wkoń- 
cu 5, niezbyt wielkich plam, które ukazały się w 
związku z dłuższem leżeniem materjału w stosach 
(sztaplach).

IV klasa.
Może być 6—7 zdrowych s ę k ó w  37*“ i kilka 

mniejszych. Uwzględnia się 4 czarne, najwyżej 2“ 
sęki; wrośnięte — w tej samej ilości i wielkości. 
Pozatem 3 zgniłe sęki P/ł" lub nadgniłe 1’ Ta 
klasa nie dopuszcza miękkiej z g n i l i z n y ,  nato­
miast deska z jednej strony może posiadać nieco 
nadgniłe, lecz jeszcze twarde pasmo (zgnilizny), sze­
rokości najwyżej P/71 i 20 proc. długości deski. P a­
smo to może zajmować całą szerokość kan tu  pod 
warunkiem, że podobnych wad niema na innem 
miejscu. Może być większa, nie przechodząca na wy­
lot, s z c z e l i n a  w i e t r z n a  do (10 proc. długości 
deski. Jeśli obok tej szczeliny są jeszcze mniejsze,
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to powinno być ono odpowiednio płytsze i krótsze. 
Pęknięcie rdzenia nie może przekraczać 70 proc. 
długości deski i nazew nątrz  wychodzić powinno je­
dnym  jej końcem. Niezbyt wielkie 4 pęknięcia, k tó­
re w przekątni przechodzą przez całą szerokość kan- 
tu  oraz 5 pęknięć do połowy jednego kan tu . Dopusz­
czalne są szersze miejsca, zalane stopem żywicy 
i kory, dochodząc do 20 proc. szerokości deski o ile 
nie sięgają za głęboko. Jeżeli atoli przechodzą z jed ­
nej s trony na drugą, wówczas powinne być odpowie­
dnio węższe. Do 6 niewielkich i niewylotowych 
c z e r w o t o c z y n  na jednym kancie. Oprócz tego 
dopuszczalne są k ilka  czerwotoczy na  jednym  boku 
deski na  całą jego szerokość. Oflisy nie powinny 
ha jednym  kancie zajmować więcej, niż 40 proc., a 
na dwuch kantach  — do 35 proc. długości deski. 
Materjał tej klasy, wyrobiony z n a s i n i a ł e g o  
surowca może posiadać siniznę na obu kantach. 
Największa szerokość sinizny na górnej stronie — 
17-“ i 7.'i długości deski. Sinizna pow stała  w skutek

Rynek angielski
Zw yżka przew oźnego m orskiego w łaśn ie  teraz, kiedy od- 

b y w ają  się głów ne 'za ład o w an ia , u tru d n ia  tra n sa k c je  fob, 
co w sw ych sk u tk a c h  zm usza im porterów  ang ielsk ich  do pod­
n iesien ia sw ych żądań  o 5 sh, n iek iedy  n aw et o 10 sh n a  
sta udarcie. Obroty n a  w aru n k ac h  cif s ta ły  się nieco m n ie j­
sze, w sku tek  czego w p o s z u k i w a n i u  je st ca ły  szereg dy- 
m ensji, poniew aż w yczerpały  się one. To też usposobenie 
cen cif ja k  też i za m a te r ja ł dow ieziony już do p o rtu  an g ie l­
skiego rozw inęło się w k ie ru n k u  lekko zw yżkowym . Obroty 
ożyw ią się nieco w ięcej jedyn ie  w tenczas, gdy eksporte rzy  
skandynaw scy  sk łonn i będą obniżyć cośkolw iek sw oje ceny, 
usta lone na wiosnę.

Zapotrazebowanie V klasy dla celów budowlanych jest 
tak znaczne, że eksporterzy skandynaw scy aby zachęcić ku­
pującego do transakcji, rozpoczynają swoje układy najpierw  
ofertą na sprzedaż tarcicy V kl. E kspo rterzy  fińscy m a ją  w o­
bec tego dw ie a lte rn a ty w y : albo sp rzedaw ać sw oje znane  m a r­
ki m a te r ja łu  u /s 7" po Ł 13, a 0“ i 2X 4“ po Ł 12.10, lub, 
jeżeli dom ieszka V k lasy  je st w iększa, n a ten czas cena k a l­
k u lu je  się 2 Ł tan ie j n a  s tandarc ie , albo sp rzedać p rodukcję  
d ru g o rzęd n ą  7“ po Ł 12.10, a  2X 4“ po Ł 12. Tym czasem  
jak  wiadom o, d ru g o rzęd n a  p ro d u k cja  f iń sk a  zaw iera  często 
V k lasę  w śród m a te r ja łu  n iesortow anego. B ardzo często n a ­
daje się ona bardzo  dobrze n a  specja lne  podrzędne cele. C hw i­
lowo ato li k a lk u lu je  się im porterow i ang ie lsk iem u  zakup  m a ­
te r ja łu  u /s  z dom ieszką V k lasy  korzystn iej, poniew aż cena 
danej p a r tji jest odpow iednio niższa.

Importerzy angielscy, którzy zgłaszają swoje zapotrzebo­
w anie na jesień, zestawiając jednocześnie swoje specyfiakcje, 
są zaskoczeni brakiem dostatecznej podaży, w yciągając z te­
go wniosek, że zapasy niewysprzedane są niezbyt wielkie.

Zwrócić wypada uwagę na obserwowaną od dłuższego  
czasu raz w iększą raz m niejszą rozpiętość m iędzy ceną św ier­
ku a jodłą, powstała stąd, że fabryki papieru m ają coraz 
większe zapotrzebowanie. P rzed  w ojną tw ierdzono ogólnie 
że różn ica  m iędzy m a te rja łe m  sosnow ym  a  św ierkow ym  w y­
nosiła średn io  10 sh  n a  s tandarc ie , n a  n iekorzyść oczyw iście 
św ierku . Z chw ilą jednak , kiedy p ro d u k cja  pap ie ru  zaczęła 
się sta le  i konsekw en tn ie  pow iększać, podaż św ierku  sta ła  
się m niejsza i n iek iedy  wogóle je s t tru d n o  o trzym ać pew ne 
w ym iary . Tern n iem nie j rozpiętość ceny m iędzy obu g a tu n ­
kam i pozosta ła  zasadniczo bez zm iany . Po w ojnie n a to m ia s t 
sy tu ac ja  zm ien iła  się dość pow ażnie. Były i n aw et tak ie  
okresy, kiedy Szw ecja i F in la n d ja  żą d a ła  za s ta n d a r t św ierku  
do 30 sh w ięcej an iżeli za  sosnę. To było n iedaw no  tem u. 
Tym czasem  ostatnio skandynaw ski przem ysł papierniczy  
przechodzi okres depresji, skutkiem  czego świerk spadł, n ie­
kiedy nawet do 1 Ł poniżej sosny. W  o sta tn im  roku  podaż 
m a te rja łó w  śc ie rk o w y ch  b y ła  stosunkow o dość duża, gdyż 
llo s ja  po jaw iła  się znów n a  ly n k u  z pow ażniejszem i iloś­
ciam i, w yw ierając  tem sam em  na n im  pow ażne w pływ y. C hw i­
lowo różnica ceny m iędzy sosną a  św ierk iem  w F in la n d ji nie 
te s t zbyt w ielka Zaznaczyć w praw dzie należy, że m nie jsi 
eksporterzy  fińscy żą d a ją  za 7“ do 10 sh m niej, niż za sosnę, 
•ń o d u k c ja  św ierku  w' S k an d y n aw ji została  ogran iczona i spo­
dziewać się należy, że na jesień względnie z rozpoczęciem  
Nawigacji 1930 roku podaż m aterjałów świerkowych będzie 
stosunkowo słaba.

niedostatecznego wyschnięcia, może objąć jedną 
stronę i jeden k a n t  w całej długości, a szerokości 
nie ponad 3“, przytem  zasinienie nie powinno być 
zbyt silne. Wreszcie 5—6 plam, powstałych w związ­
ku  z pozostawieniem m ater ja łu  przez dłuższy czas 
na składzie (w stosach).

Szwccki m aterja ł  niesortowany zawiera: I kl. 
3—5 proc., II 15—20 proc., III 45—55 proc. i IV 
25—35 proc.

Zwrot w układach 
polsko - niemieckich ?

W iadomość podana przez prasę codzienną, jakoby do­
tychczasowy przewodniczący delegacji niem ieckiej do roko­
wań z Polską, dr, H e r m e s ,  m iał ustąpić, utrzym uje się da­
lej. Jako jego następcę w ym ieniają radcę d-ra E r n s t a  z 
M inisterstwa Aprowizacji. Potwierdzenie tej w iadom ości m ia­
łoby dla układów polsko - niem ieckich bardzo w ielkie zna­
czenie. Jak dotychczas brak jest potwierdzenia urzędowego  
z niem ieckiej strony podawanych przez prasę kombinacji.

Im porterzy  k o n ty n e n ta ln i n ie  p rzyw iązu ją  tak  w ielkiej 
w agi do m a rk i d rzew a ja k  kupcy  angielscy, lecz p łacą  za 
p rodukcje  drugorzędne te sam e ceny co i A nglja. F ra n c ja  
i B elgja zak u p iła  7“ po Ł 13.5 — Ł 13.10, 2*/łX7 Ł 12.15 
Ł 13; ceny te obow iązują jeszcze nada l. P rzyczyny tego s ta ­
nu  rzeczy szukać należy  w tein, że m n ie js i p roducenci sk a n ­
dynaw scy  m ogą w yrab iać  w ym iary  przeznaczone dla kon­
tynen tu , albo też specyfikacje przeznaczone d la  A nglji. S tw ier­
dzili oni, że k o n ty n en t p łaci za 21/:jX 7“ b a tten sy  w ięcej a n i­
żeli A nglja. Inne firm y  n a to m iast, m ające  sw oją  w yrobioną 
m ark ę  w A nglji, n ie m a ją  ta k ich  szerokich  m ożliwości, gdyż 
z konieczności o r je n tu ją  się w jednym  k ie ru n k u . P o łu d ­
n iow a F in la n d ja  o fia ru je  n ap rz y k ład  do A nglji dobre m a rk i 
7“ b a tten só w  po L 13, a 2X4 po Ł 12.5. P ro d u k c ja  zaś m niej 
zn a n a  przynosi 15 sh  m niej, zn a jd u je  je d n ak  zbyt rów nież 
poza A nglją.

Z dan ia  co do p racy  sy n d y k a tu  im portow ego dla drew na 
rosy jsk iego  nie są jeszcze jednolite . W obec tego należy od-’ 
czekać końca sezonu naw igacyjnego , aby pow ziąć sąd  w sp ra ­
wie im p o rtu  z Rosji.

N a ry n k u  l o n d y ń s k i m  p łacą  za szw edzką sosnę u/s 
3X9 Ł 19, 2X7 Ł 18.10, 2X4 L 18, 2X5 Ł 1(1.10, 1X0 Ł 17 
i lX5Va Ł 10.10; popyt jest n a  w szystk ie w y m iary  budo ­
w lane. Na uw agę za s łu g u ją  rów nież n as tęp u jące  ceny, no ­
tow ane za jeden z osta tn ic łi tran sp o rtó w : 3X9 Ł 17.15,
3X4 i 2X4 14.17, 2X 3h,. Ł 14.5, 2,/sX7 Ł 15.10 cif.

O sta tn ie  o ferty  g d a ń s k i e  n a  u /s św ierk  P/aXO op ie­
w ają  n a  L 10. B rak  je st je d n ak  m a te r ja łu  n a  dostaw ę n a ­
tychm iastow ą.. Podłogów ka podroża ła  osta tn io . Za 7/sX0 
u/s sosnę żąd a ją  Ł 10.

Sprawozdania handlowe
RYNKI KRAJOWE.

W yniki sprzedaży drewna użytkowego i opałowego  
w nadleśnictw ach państwowych.

Nadleśnictwo Państw ow e Świeca D. L. P. Poznań.
L ic y ta c ji  w d n iu  26. c ze rw ca  1929 r.

S o sn a  szczap y  o pałow e za m p. 14.00 zł
,, w ałki „  „ 12.00 „

Nadleśnictwo Państw ow e Oborniki D. L. P. Poznań.
.L icytacja  w d n iu  27. czerw ca  1929 r.

Dąb IV kl. za  m3 46.66 zł
I I ż e rd z ie I kl za  sz tk . 5.50
l» i) II „ I t 4.00 I ł

B rzoza szczapy opalow e za mp. 16.00 I I

O lcha
w ałki i i ii 13.00
szczap y ii a 16.00 If

a
S o sn a

w ałki ii a 13 00
1 kl. za m3 52.00 II

li II „ t i 47 75
H 111 „ t l 37.98 I t

ii IV „ I I 32.29
» + II „ I t 39.58 f t

„ t 111 „ ti 33.87 I t

„ t IV „ ti 29.41
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S o s n a  ż e rd z ie  I kl. za sz tk .  4.52 zł
i* u M n u 3.40 ,,

111 i. „ 1.29 ,,

Notowania dewiz z dnia 9 iipca 1929.
O bs ługa  ra d jo fe le g ra f ic z n a  P.  A. T-icznej.

Dewiza N otowania
za

w W ar­
szaw ie B erlin ie

' ■ r

L ondynie Nowym
Jo rk u

W arszaw a . 100 zl 46.85 43 26 11.25
P o z n a ń  . . . 100 zł — — ____ ___

G d ań sk  . . . 100 Gd gid. — 81.39 — _  .
B erlin  . . . 100 R. M — 20.31 26 65
B elg ja  . . . 100 belg. 123.96 58 28 34.91 —
B u k a resz t  . 10U 1. — 2.487 8 1 ' . — 0.59
B u d a p esz t  . 100 pengo 73.09 • 17.44
Holandja  . ; 100 g d. hol 358.35 168.21 12.07.— 19 23
K o p e n h a g a . 100 k. d. — 111.77 18.20 26.56
Londyn . . . 1 fu n t  sz ter l . 43.27 20.355 — 4.84
Nowy York . 1 do lar 8 9 i 419.45 4.85.31 —

Pai yż . . . . 100 fr. franc. 34.90 16.42 123.98 3.91
Pra g a  . . . . 100 k. cz. 26.38 12.415 164.02 2.96
Rzym . . . . 100 1. 46.68 21.945 92.77 5.23
S zw a jca r ja  . 100 fr.szwajc. 171.53 80.675 25.23 14.30
S z to k h o lm  . 100 k. szw. 239.17 112.45 18.09 40.15
W iedeń  . . . 100 szyling. 125 38 59.291 31.51 14.07

W ia d o m o śc i b ie ż ą c e
Burza zniszczyła doszczętnie stoisko Związku Przem y­

słowców Drzewnych w Poznaniu w paw ilon ie drzew nictw a 
n a  PW K. Siła w ia tru  była ta k  w ielka, że całe sto isko  u w a ­
żać należy  za stracone. Liczne i z resztą  bardzo  ładne foto­
g ra fie  poszczególnych członków  Z w iązku  u leg ły  uszkodzeniu  
a ok ryw ające  ich szkło zostało po części stłuczone.

Na gdańskim  rynku dębiny n o tu ją  n as tęp u jące  ceny cif 
p o rt belg ijsk i: Od 30—39 cm średn icy  w  pół d ługości Ł 4.14,
od 40— 19 cni średn . w pół dług. Ł 5.17.0, od 50—55 cni 
średn. w pół dług. Ł 7, od 50—60 cni średn . w pół dług. 
Ł 7.3, od 01 cm wzwyż średn. w pół dług. Ł 8.

W zrost eksportu drzewa z Rosji sowieckiej. Na k o n ­
ferencji tru stó w  leśnych  w  M oskwie złożyło p rezy d ju m  rz ą ­
dowego „Kksportle.sa" sp raw ozdan ie , z k tórego  w ynika, iż 
ekspo rt d rzew a z R osji w bież. roku  gospodarczym  w yniósł 
170.000.000 ru b li wobec 95.000.000 ru b li za rok  ubiegły.

Udział prokurenta w zapisie na sąd polubowny. Sąd
A pelacyjny  w W arszaw ie  (w sp raw ie  Nr. I C 200/28) orzekł, 
że w m yśl d ek re tu  o re je strze  hand low ym  p ro k u re n t spółki 
akcy jne j może n aw e t sam  w ażnie uczestn iczyć w sporządze­
n iu  zap isu  n a  sąd  polubow ny, choćby w pis w re je strze  h a n ­
dlow ym  w ym agał, aby w szelkie um ow y w im ien iu  spółki 
podp isyw ane by ły  przez 2 dyrek torów .

W  tej sp raw ie  Sąd A pelacy jny  w y jaśn ił, że w obecnym  
s ta n ie  u staw o d aw stw a o sąd ach  polubow nych  u stąp ien ie  je d ­
nego a rb itra , chociażby p rzed  p rzy stąp ien iem  do obrad  i roz­
poznan ie sp raw y  przez 2 pozostałych  arb itró w  n ie może być 
p o d staw ą do u n iew ażn ien ia  w yroku  sądu  polubow nego. Do­
piero, gdy po u s tą p ie n iu  2 lub k ilk u  a rb itró w  zostan ie  ty lko  
jeden  a rb ite r, w yroku  sąd u  polubow nego s ta je  się n iew ażny.

Cesja w ekslu  in blanco. Art. 13 p raw a  w ekslow ego z 
dn. 14. 11. 1924 r. reg u lu je  kw estję  cesji w ekslu  blankow ego. 
W ierzyciel z tak iego  w ekslu  w ładny  jest p rzenieść swoje p ra ­
w a n a  osobę trzecią, n aw et bez form alnego  indosow an ia  i 
przed w ypełn ien iem  te k stu  w eksla.

Sąd N ajw yższy w y jaśn ił w yrok iem  z d n ia  24. 2. 1928 r., 
że w tak im  w y p ad k u  cesjonarju sz  w chodzi w p ra w a  cedenta, 
co do m ożności w y p ełn ien ia  tekstu , a  w ystaw ca nie je s t po ­
zbaw iony  obrony, oparte j n a  p rzep isie  a rt. '100 cz. 5 p raw a  
w ekslow ego i w ład n y  je st w sporze z cesjonarju szem  za rzu ­
cać n iezgodność w y p ełn ien ia  b la n k ie tu  w ekslow ego z w a ru n ­
kam i um ow y, zaw arte j m iędzy w ystaw cą i cedentem .

Kw estję w eksli b lankow ych  czyli k au cy jn y ch  (g w aran ­
cyjnych) om aw ia w lite ra tu rz e  L. D om ański w rozpraw ie 
„O g w aran c jac h  k redy tow ych" (W arszaw a, 1928) n a  s tr . 11 
i 12, o p raw n em  znaczen iu  zaś indosu  m ów i W róblew ski w 
k o m en ta rzu  do p ra w a  w ekslowego (str. 29).

P ra w a  ang ielsk ie  (Bills of E xchange Act, 1882) zn a  a n a ­
logiczne k ry te r ja , żądając , żeby trzec ia  osoba, k tó re j w eksel 
scedow ano, n ab y ła  go „in good fa ith  an d  for value" i nie

w iedzia ła  „(about) any  defect in the title  of the person  who 
nego tia ted  it"  (Sect. 29, 1).

Rozwiązanie um owy zbiorowej. Sąd N ajw yższy (w 
sp raw ie  Nr. I C 1.384/28) rozpoznaw ał kw estję  co do sposobu 
rozw iązan ia  um ow y zbiorow ej o pracę, zaw arte j na czas 
n ieoznaczony.

Sąd N ajw yższy w yszedł z założenia, że um ow y, dotyczące 
zobow iązań ciągłych, zaw arte  bez oznaczenia te rm in u  u leg a ją  
rozw iązan iu  w sposób, zależny  od c h a ra k te ru  tych  umów, 
czyto indyw idua lnych , czyto zbiorow ych.

U m owy o p racę  na leżą  do k a teg o rji tych  um ów , k tóre 
U legają odw ołan iu  za w ypow iedzeniem . N ależy przeto  uznać, 
iż zobow iązania, objęte zb iorow ą um ow ą pracy , za w a rtą  n a  
czas n ieokreślony , u s ta ją  n a  żądan ie  każdej ze s tro n  z zacho­
w an iem  jedyn ie  te rm in u  w ypow iedzenia, przew idzianego  dla 
um ów  o pracę, przyczem  d ru g a  s tro n a  obow iązana jest pod­
dać się tak iem u  następstw u , k tó re  p łyn ie  z n a tu ry  stosunku , 
w ytw orzonego przez um owę.

R e d a k to r  o d p o w ied z ia ln y  W. S y r o k o m l a - S y r o k o m s k i ,  z a  d z ia ł o g ło sz e ń  
i a d m in is tra c ję  w y d aw n ic tw a  S t . S c h l a g e .  — C zc io n k am i D ru k a rn i R ynku 

D rzew n eg o  T . z o . p . P o z n a ń , u lic a  W ielk ie  G arbary  n r . 20

I T a r f a k  (woj. pozn.) |
2 traki p ionowe,  1 poziomy, heb la rk a ,  sz p u n tó w k a

i cflo w y d z i e r ż a w i e n i a
|  Ofer ty  pod L. G. do  Adm. „R ynku  D rz ew n eg o "  pod Nr.  4 8 7  |

'  OGŁOSZENIE.
W dn iu  15 lipca 1929 r. o godz. 10 w k an ce la rii Nad 

leśn ic tw a R udzkiego w Porzeżynie, odbędzie się w drodze 
p rze ta rg u  ustnego  i o fert p isem nych  w zapieczętow anych  ko­
p ertach  sprzedaż:

1. D rew na opalow ego szczapow ego w yrób, koszt. N-ctwa
ii zna jdu jącego  się n a  zrębach , g a tunków  ig la sty ch  5270.95 
nip i liśc iastych  3892.32 mp, razem  9103.27 m p, cena w yw o­
ławcza 74.312.69 zł.

2. K opaln iaków  zn a jd u jący ch  się na sk ładzie przy st. 
M ałoryta, około 126.56 nr*, w artości 4677.25 zł.

3. K lepki 7.02 kóp, w arto śc i 2989 zl.
4. B ind ry  38.07 lag, w artośc i 3807 zl.
W yn ik i p rze ta rg u  za tw ierdza Dyr. Lasów  P aństw ow ych  

w Białowieży.
W a ru n k i p rze ta rg u  są do p rze jrzen ia  w D yrekcji Lasów 

P aństw ow ych  w B iałow ieży i N adleśn ic tw ie R udzkiem  w Pe- 
rżeżynie, lin ji kol. B rześć—Kowel.

J. ZI EMS KI  i H. Z u H L K E
B Y D G O S Z C Z  «  ul. P ie t ra  Skargi  nr. 10. Tel.  1316.

T a r t a k  P a r o w y  M a k & y m i i j a n o w u  34

k u p u j e  ( M a k i  b u k o w e ,  s o s n o w e  i ś w i e r k o w e ,  i p o l e c a
w sze lk ie  g a tu n k i  m ate r ja ló w  s to la rsk ich ,  
budow lanych ,  belki i k an tów kę  po c en a ch  
—  b e z k o n k u r e n c y j n y c h .  —
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V CARL™BIJWKiV
B Y D G O S Z C Z

Telef.  89. K anałow a 12.
SKŁAD DRZEWA UŻYTKOWEGO 27

poszuk. i sprzedaje

sosnowy j olchowy

Pośrednictwo
s p r z e d a ż y  i k u p n a
KOPALNIAKÓW

n a  G ó r n y  Ś l ą s k

H. KOSCHNICK (
K a t o w ic e ,  Kościuszki 55. =
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